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WSKAZÓWKI
DLA PRZODOWNIKÓW 

I KIEROWNIKÓW 
DRUŻYNY ĆWICZĄCEJ 

Metoda prowadzenia
Jednym z najważniejszych warun­

ków wydajnego prowadzenia ćwiczeń 
gimnastycznych jest stosowanie odpo­
wiedniej metody. Nie należy tu wsza­
kże jak to często się zdarza, mieszać, 
pojęć : metoda a system. System 
jest to pewien całokształt ćwiczeń, 
uznany w danem środowisku, metoda 
natomiast jest to sposób prowadzenia 
ćwiczeń, zależny nietylko od systemu 
ale również w dużej mierze od indy­
widualności przodownika. Wyrobie­
nie sobie dobrej metody prowadzenia 
nie jest rzeczą łatwą, Składa się na to 
cały szereg czynników, jako to : zna­
jomość teoretyczna przedmiotu, zmysł 
pedagogiczny przodownika i warunki 
lokalne.

Najtrudniej jest zastosować odpo­
wiednią metodę do prowadzenia ćwi­
czeń z młodzieżą, to jest, kto dobrze 
wywiązuje się z tego zadania, nie znaj­
duje także trudności w prowadzeniu 
starszych.

Metody nie można się nauczyć, jed­
nakże, przy dobrej woli można ją stop­
niowo sobie wyrabiać. Prowadząp 
ćwiczenia, należy przed ewszystkiem 
pamiętać o tern, jak dodatnio wpływa 
na ćwiczących umiejętne rozkazu w- 
nictwo. Jest to jakby łącznik, jakby 
nerw sympatyczny, łączący ćwiczą­
cych z przodownikiem. Z drugiej stro­
ny jednakże przodownik powinien 
mieć dużo taktu, nie unosić się gnie­
wem, nie podnosić zbytnio głosu, być 
bezstronnym, dla wszystkich jedna­
kowo sprawiedliwym nikomu nie ule­
głym. Strzedz się należy niestosow­
nych wyrażeń, unikać docinków, wyz­
wisk, i t. p.

Nie powinifen również przodownik 
być nieprzystępnym: surowym, gdyż 
wtedy staje się niesympatycznym, prze 
ciwnie powinien być wesołym, w miarę 
żartobliwym choć stanowczym, aby 
pozyskać zarówno sympatję, jak i zau­
fanie.

Aby uniknąć starć między przodow­
nikiem a ćwiczącymi, oraz zbyteczne­
go zwracania uwag, pożądauem by­
łoby, aby w każdej sali wywieszone 
były wskazówki, dotyczące zaćfiowa- 
wania się na sali lub na boisku. Wska­
zówek tych wszakże nie powinno być 
dużo ; czem jest ich więcej, tern więk­
szą sprawia to trudność w zapamię­
taniu.

Go do Łechniczej strony prowadze­
nia ćwiczeń, to poza znajomością rze­
czy, pamiętać należy przedewszyst- 
kiem, by godzinę wyznaczoną na gim­
nastykę wykorzystać co do minuty.

Przodownik powinien przyjść na 
lekcję przygotowany, aby nie tracić 
czasu na rozmyślanie, co ćwiczyć, Ma- 
terjał ćwiczebny powinien mieć roz­
dzielony i opracowany, aby ćwiczą-

Z Obchodu 75 Rocznicy Śmierci.

JULJUSZA SŁOWACKIEGO. « BALLADYNA » AKT. V SCENA IV

Królowo moja, zlituj się! ja stara!
Jabym być mogła matką twoją ... !

Kanclerz Woźny Matko" Żołnierz Doktór Koronny Sędziowie Balladyna
dli. Kielczewśki A. Cieślak druhmi Pecarz Karwowski dh Degler A. Ostojski i. S. Cieślak p. Wolfowa

Śmiałe to przedsięwzięcie ze strony 
Kółka Dramatycznego wystawienie 
Balladyny Słowackiego, ale ci, którzy 
przyglądali się bliżej pracy przygoto­
wawczej oraz dotychczasowym lau- 
rom Kółka po wystawieniu « Dzia­
dów Mickiewiczowskich, — szli do 
teatru bez żadnej obawy. Wiedzieli 
bowiem, że usłyszą wprawdzie artys­
tów-amatorów, ale ożywionych zawsze 
głębokim odczuciem chwili, która 
służy im natchnieniem i podnosi ku 
zrozumieniu duszy poety i jego poezji. 
Tą uroczystą chwilą dla naszego Kółka 
Dramatycznego była 75 rocznica zgo­
nu Juljusza Słowackiego, którego pa­
mięć pragnęli uczcić przez jego słowa. 
Z trudnego tego zadania wywiązali 
się bardzo dobrze, jeśli wziąść pod 
uwagę, skład poszczególnych człon ków 
Kółka Dramatycznego. Tern większą 
jest zasługa jego reżysera, druha 
Kroczynskiego, który zawsze potrafi 
operować materjałem, jeszcze nie­
wyrobionym pokonać trudności tech­
niczne. Role były rozdane b. trafnie. 
Balladynę ze zrozumieniem i uczuciem 
odegrała p. Woltowa, a z poszczegól­
nych scen poznać można było uczeń icę 
świetnej szkoły artysty Lej miary, ca 
p. Zelwerowicz, Miłą, dobrą Aliną 

cych nie nużyć* 1 i /iie zniechcać 
lekcją.

pracy, a zdobędzie sobie niezawodnie 
uznanie ogólne kolonji polskiej, która 
dotychczas odnosi się do naszych ama­
torów z pewną rezerwą.

Przykro było patrzeć na niezapeł- 
nioną salę, która przecież w dniu tym 
uroczystym powinna była być prze­
pełnioną. Jedni, jak słyszeliśmy, nie 
przyszli z obawy, aby nie psuć sobie 
wrażenia po słyszanej kiedyś « Balla­
dynie » (której zapewne już nie pa­
miętają) inni znów dlatego, że bali 
się słyszeć « Balladynę » po raz pierw­
szy w wykonaniu tak demokratyczne­
go Kółka Dramatycznego.

I jednym i drugim można odpo­
wiedzieć « Cudze chwalicie, swego nie 
znacie, sami nie wiecie, co posiada­
cie ».

A naszemu Kółku Dramatycznemu 
i jego kierownikowi druhowi Kro- 
czyńskiemu składamy najserdeczniej­
sze podziękowanie, za ich długą i 
mozolną pracę, która znalazła w przed­
stawicielach prasy i ludzi nauki i głę­
bokiej wiedzy, obecnych na przedsta­
wieniu, zupełne uznanie.

Najserdeczniej podziękować należy 
p. Antoniemu Potockiemu, który 
uznał za godne przedstawienie to po­
przedzić swoim odczytem, dając głę­
boką analizę « Balladyny », a jedno­
cześnie i samej twórczości Słowackiego. 
Należy tylko żałować, że p. Antoni 
Potocki tak rzadko daje się słyszeć 
naszej kolonji, którą mógłby bliżej 
zapoznać z literaturą polską, jako 
człowiek prawdziwej i głębokiej wiedzy.

Druh-Sprawozdawca.

Ćwiczenia powinno się dobierać od­
powiednio do siły ćwiczących. Zaozy- 
nać lekcje musztrą, następnie ćwicze­
niami wstępnemi, przejść do ćwiczeń 
głównych, a zakończyć marszem ze 
śpiewem, W lekcji unikać należy 
szablonów jak również jednostron­
nych ćwiczeń, ą często powodować się 
trzeba nastrojem wśród ćwiczących, 
Pokazywać ćwiczenia należy wzorowo, 
gdyż tylko wtedy możemy żądać od 
ćwiczących prawidłowego wykonania. 

była druhini Lewandowska, której 
wdzięk i prostota najzupełniej odpo­
wiadały takiej roli. Druha Serokę w 
roli pustelnika słuchało się z praw­
dziwą przyjemnością wobec umiejęt­
nego akcentowania i ładnego tem- 
bra jego głosu. Matkę, odegrała dru­
hini Pecarz a przyznać należy, że z 
tej trudnej roli wywiązała się b. do­
brze, bo dając obraz swej tragicznej 
tułaczki wywarła głębokie wrażenie 
na widzach, za co, żebrała Zupełnie 
zasłużone oklaski przy otwartej sce­
nie. Z pozostałych ról podkreślić wy­
pada Pilona (p. Szwarca) pełnego ro­
mantyzmu, wciąż tęskniącego do 
piękna i miłości. Druh Kielczewśki 
z roli Kanclerza wywiązał się b. 
dobrze ; metalowy dźwięk głosu, 
dykcja i umiejętne poruszanie się 
na scenie są pierwszorzędnemi wa­
lorami naszego druha. Kirkora z po­
wodzeniem odegrał druh Kruczyński. 
InnS, poszczególne role, jak Skierka, 
(p. Kroczyńska), Kostryn (druh Lot- 
tig), Lekarz koronny (druh Degler), 
oraz Żołnierz (druh Karwowski) ode­
grane przez Druhów sprawiły, że ca­
łość wypadła, jak na amatorów, bardzo 
udatnie. Kółko Dramatyczne powinno 
kontynuować wytknięty program

Podczas gier i zabaw panować po­
winna zupełna swoboda, bo w prze­
ciwnym wypadku zabawa traci swój 
chrarakter i nie wzbudza zajęcia. Na­
leży tylko pamiętać, by gier, ani za­
baw nie dawać na końcu lekcji, gdyż 
rozluźnia to karność wśród ćwiczą- 
oyoh. Zatem zacny czytelniku, ezy- 
taj rozważnie i postępuj podług da­
nych ci wskazówek a napewno uzy­
skasz zaufanie drużyny ćwiczącej.

CZOŁEM!
L, Hendrysiak, 
Naczelnik Okręgu II.

NA OBCHODZIE
SŁOWACKIEGO

PRZEDSTAWICIELE NASZEJ 
NACZELNEJ WŁADZY 

DZIELNICOWEJ W PARYŻU 
W Gnieżdzie Paryskiem.

Na zaproszenie Gniazda Parskiego 
przybyli na Obchód 75-ej rocznicy 
zgonu Słowackiego z północy Francji 
do Paryża druhowie : prezes Dzielnicy 
Grzona, wice-prezes Andrzejewski, 
naczelnik Sławiński, ze swą małżonka 
dzielną sokolica-druhinią i naczelnik 
V Okręgu Kudłaszyk, oraz przedsta­
wiciele Okręgu 1 z Bruay, którzy 
przywieźli wieniec dla złożenia go, 
w imieniu kolonji polskiej na grobie 
Słowackiego, Przybyłych druhów 
prezes Wł. Milkuszyc spotkał na dworcu 
Północnym. Tegoż dnia w Sobotę, 
o godz. 9-ej wiecz. gniazdo paryskie, 
w swojej siedzibie, na miesiącznem 
posiedzeniu, zgotowało miłym dru- 
hom-gościom serdeczne przyjęcie. 
Przy wejściu powitano ich oklaskami. 
Druh prezes Milkuszyc zwrócił się do 
nich w te słowa : « Dzień dzisiejszy dla 
gniazda paryskiego jest dniem pra­
wdziwej radości, ponieważ ma ono 
zaszczyt i przyjemność widzieć w swem 
gronie drogich druhów wybrańców 

d. c. na sir. 2.
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Z DZIELNICY WE FRANCJI
całego Sokolstwa polskiego we Francji 
tych, co między godnymi są najgod­
niejsi, którzy mają swą pracą i radą 
prowadzić Sokolstwo nasze ku speł­
nieniu jego odpowiedzialnych obo­
wiązków i szlachetnych celów. Na­
stępnie słowo było udzielone doktorowi 
Gierszyńskiemu, czcigodnemu wete­
ranowi powstania 63 r. Nestorowi 
kolonji polskiej. Dr. Gierszyński 
najpierw zaznaczył jak bardzo mu jest 
miło znaleźć się tu wśród Sokołów, 

.którzy mają chlubne zadanie, służyć 
tym samym ideałom, o które on sam 

_ walczył całe życie. Dalej opowiedział 
doktór historję Cmentarza w Montmo- 
rency, ożywiwszy swemi prostemi 
a serdecznenii słowy cienie tych naro­
dowych bohaterów naszych, Jctórzy 
dziś Łam spoczywają, a którzy cały 
żywot swój poświęcili w.alce 0'wolność 
Polski. Druh Miłkuszyc dziękował 
czcigodnemu doktorowi, a do podzię­
kowania tego druh naczelnik Sławiń­
ski dodał : « Przyjm doktorze naszą

• Sokolą wdzięczność za to, żeś wyzwał 
dla nas z przeszłości cienie bojowników 
za wolność i honor Polski. My Sokoli 
ślubujemy iść w ich ślady, przysięgamy 
żyć i działać dla dobra naszej Ukocha­
nej Ojczyzny». Dalej przemawiali druh 
prezes Grzona i druh Wice-prezes 
Andrzejewski, zaznajamiając zgro­
madzonych z tein, jak żyje i działa 
Sokolstwo we Francji, jak się łączy, 
jak rośnie liczebnie, jak wzrasta 
w potęgą, jak zdobywa szacunek, 
służąc najczystszym i najszlachetniej-*  
szym narodowym ideałoom. Druh 
wice-prezes Gniazda paryskiego 
Kozieł! skreślił w krótkości historję 
Gniazda, które nie tylko stało na straży 
ideałów Sokolich, ale miało wielu dru­
hów, którzy z bronią w ręku polegli 
dla Ojczyzny. Druh sekretarz Bielski 
zaznaczył, że był jednak czas, kiedy 
z jakichś niewiadomych przyczyn 
szerokie mpsy Sokolstwa Polskiego 
we Francji odnosiły się do Gniazda 
paryskiego z pewną nieufnością, jed­
nak widzi on, że to smutne zjawisko 
dziś już należy do przeszłości, dziś 
druhowie oeenili i uznali pracę Gniazda 
naszego na dobro Sokolstwa. Druh 
Sławiński odpowiedział, że najlepszym 
dowodem zupełnej rehabilitacji na­
szego Gniazda w ich opinji jest to, 
że odpowiedzialne mandaty wice­
prezesa dzielnicy i członka Sądu Hono­
rowego złożyli ,w ręce druhów’ Gniazda 
Paryskiego Milkuszyca i Bielskiego. 
Następnie, druh Sławiński, uznając 
prace i znaczenie naszego Gniazda i pod­
kreślając, że nieocenioną jest zasługa 
Gniazda paryskiego' przyczynieniem 
się do założenia organu Sokolego, 
wpływom którego mjędzy innymi nale­
ży przypisać, że Sokolstwo rośnie 
liczebnie : od chwili założenia pisma 
« Sokół », liczba gniazd urosła z 56 
do siedemdziesięciu kilku i Dzielnicy 
przybyły 3 nowe Okręgi.

O godz. 12-ej prezes zamknął po­
siedzenie.

Z posiedzenia niektórzy z naszych 
gości w towarzystwie druha prezesa 
i sekretarza udali się na francusko- 
polski bal, urządzony w Ratuszu przez 
stowarzyszenie < Amis de la Pologne > 
(Przyjaciół Polski).

NA CMENTARZU
Z pietyzmem w sercach, przybyli 

nasi druhowie-goście na cmentarz 
Montmatre. Grupa Rodaków i Fran­
cuzów półkolem otoczyła grobowiec 
poety, przystrojony w kwiaty. Nad 
naszą drużyną Sokolą powiewał sztan­
dar. Tłum stał w skupiOnem milcze­
niu, jakby składając cichy hołd mogile. 
Wyjrzało z za chmur słońce..... Druh
prezes Miłkuszyc drżącym ze wzru­
szenia głosem powitał rodaków i'oś­
wiadczył, że pierwszy zabierze głos 
p. prof. Zygmunt Zaleski, który w ję-

OKRĘG V
KOMUNIKAT

Zarząd Okręgu V. podaje do wia- i 
domości gniazd tegoż okręgu, iż na- j 
stępujące niedziele są zajęte :

1) 27. IV. 24. — Lens 14. Rocznica, i
2) 4. V. 24. — Obchód Konsty­

tucji z udziąłem w szystkich Gniazd'a 
ile nie urządzają tego miejscowe Ko­
mitety.

3) II. V. 24. Zlot Okręgu V-go.
4) 25. V, 24. — Lievin. Rocznica.
5) ’8. VI 24. — Bully-Grenay. t — 

Po więceniS sztandaru.
6) 29. VI. 24. - Zlot dzielnicowy.
7) 13.VII.24. Udział w Igrzy­

skach Olimpijskich w Paryżu.
W razie brakli wniosku któregokol­

wiek z gniazd w wyżej wymienionych 
terminach, prosimy powtórnie nades­
łać wniosek piśmiennie.

Zwraca się uwagę, iż 1) wszelkie 
wnioski należy nadsyłać na ręce pre­
zesa, 2) w sprawach dotyczących okrę­
gu i administracji zwracać się do se­
kreta sza, 3) w sprawach finansowych, 
należy się zwracać do skarbnika, 
4) w sprawach technicznych, do naczel­
nika.

Uwaga : Adresy do członków za­
rządu są podane niżej.

Za Zarząd,
Tomasz Andrzejewski, 

. Prezes.
Dla braku znajomości adresów 

Członków Wydziału Okręgu V oraz 
członków Zarządu gniazd,'podajemy 
ich spis i całkowite adresy :

Wydział Okręgu V.
Prezes : Tomas? Andrzejewski, 

Noyelles-sous-Lens, rue Nationale. 
Maison de Comiperce. (P.-de-C.).

I Wice-Prezes : Michał Michalak, 
Grenay, par Bully, Citć de la Fosse X, 
601.

II Wice-Prezes : Andrzej Krawczyk, 
Lens 14, rue Segrun, 140.

Sekretarz : Stanisław Urbaniak, 
Dourges, Cite Bruno, 4.

zyku francuskim .zapozna naszych 
przyjaciół Francuzów z treścią naszej 
uroczystości. Pan Prof. Zaleski nary­
sował obraz poety, tego tytana myśli 
i słowa, tego wieszcza, twórczość któ­
rego może iść w zawody z największy­
mi genjuszami'literatury wszechświa­
towej ; tego patryjotę, lirę którego nat­
chnęły nieszczęścia Ojczyzny i wielka 
miłość dla niej. Nakreślił przebieg i roz­
wój jego twórczości, cytował Kordja- 
ńa, Anhellego, poemat Król-Duch, dał 
wszechstronny opis jego indywidual­
ności, jego pracy, utworów, i zasług. 
Gdy skończył, zabrzmiała pieśń nasze­
go Sokolego chóru : « W Mogile ciem­
nej >. Następnie przemówił p. Prof. 
Tadeusz Grabąwski, po polsku. Było 
to szęśliwym zbiegiem okoliczności dla 
naszych druhów — gości, oraz dla 
wszystkich Rodaków, którzy na grób 
Słowackiego przyszli, że p. Grabowski 
w tej uroczystej chwili znalazł się w 
Paryżu i podjął się przemówić, bo dał 
on nam prawdziwy wykład o Słowa­
ckim. Słuchając go. zrozumieliśmy na 
jakie wyżyny wprowadził Słowacki 
poezję polską, co zdziałał dla teatru 
polskiego, którego był prawdziwym od­
nowicielem i twórcą, jakiemi skarbni­
cami myśli i piękna są jego utwory, 
jaka olbrzymia wytworzyła się litera­
tura z badań nad jego dziełami. Z 
dzieł tych jak z księg Homera lub 
Dantego, wieki będą czerpały myśli i 
piękno, mądrość i twórczość. I jakby 
stwierdzając, że te skarby duchowe, 
wytworzone przez synów naszej ziemi 
są nam nieskończenie drogie i że będ­
ziemy je bronić, rozbrzmiała znowu

Skarbnik : Marcin Nowicki, Avion, 
rue Lavoisier, 8.

Naczelnik : Mal^pymiljan Kudłaszyk, 
Sallaumines, rue Nationale, Restau- 
rant Polonais.

1. p. Naczelnik : Wacław Lewando­
wski, Bully-Grenay, Citć XI, N° 581.

II p. Naczelnik : Andrzej Krawczyk, 
rue Segrun; 140, Lens 14.

Radni: Antkoiyiak, Loos-en-Gohelle, 
Gite 108, rue Lannes, 59.

II radny : Turkowski, Sallaumines, 
rue Bailleul, 18, Cite 4.

Rewizorowie Kńsy : Wojciech Ur­
baniak, Banach Andrzej.

Gospodarz : Andrzej Mendelewski, 
Rouvroy, Noumea 116.

Zast. Gospodarza : Franciszek Jóź- 
wiak.

Sąd honorowy składa się z następu­
jących druhów : .łan Antkowiak, An­
drzej Mendelewski, Hadyniak, Sopnik 
i Banach.

Zarząd Okręgu V.

ZJAZD
Zjazd Okręgu V odbędzie się w nie­

dzielę jdnia 27 kwietnia r. b. o godz. 
9 przed południem w Lens, Hotel 
Renaissance, na który zapraszamy 
prezesów, naczelników lub ich zastęp­
ców wszystkich Gniazd naszego Okrę­
gu.

Porządek obrad będzie podany na 
Zjeździe. Osobnych zawiadomień nie 
wysyłamy.

Uwaga : Delegaci, którzy się nie sta­
wią punktualnie zapłacą karę 5 fr. 
lub będą pozbawieni głosu przy obra­
dach, punktualność więc jest wskazaną.

Czołem !
Stanisław Urbaniak. 

Sekretarz Okr. V.

« WYBÓR POEZJI » 
Juljusza Słowockiego

Wydany przez • Komitet Obchodu 
wyszedł z druku; jest do nabycia w 
« Sokole» 7, rue Corneille.

Cena egzemplerza 1 fr. Dla ■ towa­
rzystwa i Gniazda-zniźka 25-0/0.

pieśń nasza — « Nie damy Ziemi... » 
« Nie damy pogrześć mowy»! Jak silne 
wrażenie wywarła deklamacja p. Via- 
la po francusku i p. Korkozowiczówny 
po polsku opowiedzieliśmy w poprze­
dnim numerze. Uroczystość zakończył 
nasz Chór odśpiewaniem hymnu na­
rodowego. — <• Jeszcze Polska nie zgi­
nęła u.

Na grobie został złożony wieniec od 
Stowarzyszeń Polskich z Bruay, Hou- 
dain i Haillicourt, z napisami : « Wiel­
kiemu Synowi Polski », « Niech żywi 
nie tracą nadziei i przed narodem nio­
są' oświaty kaganiec », a przez panią 
Pobóg-Masson grób był upiększony 
krzyżem z kwiatów o barwach naro­
dowych. Mamy nadzieję, że druho­
wie nasi z obchodu tego wynieśli 
wspomnienia, któfe na dłhgo, a może 
na zawsze pozostaną w ich sercach.

NA BANKIECIE
Po obchodzie, z cmeptarza nasi 

druhowie-goście w otoczeniu wiernej 
sokolej drtiżyny udali się na ban­
kiet, zaimprowizowany przez nasze 
gniazdo, w skromnej polskiej restau­
racji BudzikoWskiego. Dołączyli się 
do nas p. Konsul Rembiszewski i p. 
Dr. Brzeziński delegat Ministerstwa 
Spraw Zagranicznych na zjazd ro­
botniczy w Lens. Dużo było dobrego 
humoru, wesołości i przemówień, a 
treścią ich były nasze sprawy sokole, 
przedewśzystkiem Igrzyska Olimpij­
skie,'troska o które nigdy nie opuszcza 
druhów, nawet na bankiecie; z prze­
mówień widać było, że wszyscy pra­
cują i ćwiczą, aby mogli godnie popi­
sać się przed światem naszą polską

GNIAZDO « VILLERS »
Sprawozdanie z zebrania w celu 
założanio Tow. Gimn. « SOKÓŁ» 

w kolonji Vi’’ers.
Za staraniem sekretarza związku 

Sokolego druha Piotra Mullera w odle­
głej kolonji od komunikacji kolejowej, 
zamieszkałej przez 94 rodziny polskie, 
zwołano zebranie w celu założenia 
Tow. gimn. « Sokół » w Villers, które 
się odbyło w niedzielę dnia 16.III._b. r. 
o godz. 3 1 /2 po poi. W zebraniu wzięło 
udział 35 druhów oraz dwóch gości: 
nacz. Okr. Il-go, druh Leon Heudry- 
siak i p. nauczyciel zarazem sekretarz 
okr. Ii-go J. Łukomski. Druh Hendry- 
siak przemawiał krótko i treściwie 
o idei sokolstwa polskiego we Fran­
cji. Również przemawiał i sekr. Piotr. 
Muller.

Przystąpiono do wyboru zarządu, 
w skład którego weszli :

Piotr Muller, Prezes.
Szymon Glapa, zast. Prezesa.
Jan Picz, sekretarz.
Wawrzyn Klups, zas. Sekretarza. 
Wal. Dorsz, skarbnik.
Stanisław Kocerka, zast. Skarbnika. 
Józef Kubiak, Naczelnik.
Józef Jaskóła, zast. Naczelnika.
Antoni Niklikowski i Józef Sieczka- 

rek, radni.
Antoni Grabowski i Franciszek 

Kamoda, rewizorowie kasy.
Po ustaleniu zarządu, przewodn. 

Piotr Muller poruszył jeszcze sprawę 
organu Sokolego i zamknął zebranie 
hasłem sokołem « Czołem >.

Szanowni Rodacy w Villers, apelu­
jemy do serc waszych, skierujcie wasze 
córki i waszych synów do naszego 
" Sokoła », który na obczyźnie jest 
szkołą dla was. gdzie się uczy czystej 
polskiej mowy. Młodzież nasza się 
błąka i w karty grywa, a pósługuje 
się najwięcej wrogą nam mową nie­
miecką. Nie wina młodzieży ale wina 
rodziców, że tak lekkomyślnie dzieci 
postępują, bo nie dla młodzieży karty, 
lecz dobry przykład, który znajdzie 
w Tow. gimn. « Sokół krzepiąc ducha 
i ciało. Młodzież w « Sokole » czas 
spędzi pożytecznie i mile. Wstępujcie 
zacni rodacy w szeregi nasze, dając tern 
przykład młodzieży naszej. Wspólnemi 
siłami można osiągnąć cel. do którego 
się dąży. Zarząd 

sokolą tężyzną, naszą dzielnością i' 
sprawnością. Gdy druhowie dzięko­
wali panu Rembiszewskiemu za wzię­
cie czynnego udziału w naszej sokolej, 
rodzinnej uroczystości, druh-konsul 
zabrał głos i oświadczył, że się czuje 
szczęśliwym w naszem sokołem gro­
nie, że był on zawsze i jest gorącym 
zwolennikiem idei Sokolej, że druhów, 
którzy z takiem oddaniem się służą 
tej idei, szczerze poważa i zawsze i 
jyszędzie gotów popierać ich dążno­
ści. Zakończył, wznosząc kielich za 
zdrowie wszystkich obecnych druhiń 
i druhów, życząc im pomyślności i 
spełnienia ich ideałów sokolich. Prze­
mawiał także p. delegat Brzeziński, 
ofiarowując druhom-sokołom swoje 
usługi, gdyby kiedy zaszła potrzeba- 
jego pomocy i. interwencji.

Po bankiecie przedstawiciele za­
rządu Dzielnicy i Gniazda paryskiego 
udali się do siedziby Sokoła na po­
siedzenie, gdzie w obecności p. kon­
sula Rembiszewskiego, były rozpatry­
wane sprawy legalizacji Dzielnicy i 
Okręgów przed rządem francuskim, 
obchodu 3-go Maja, umundurowania 
naszych Sokołów na występy Olim­
pijskie.

Posiedzenie zamknięto o godz. 7 1/2 
wiecz. [>ocz.em udano się na przedsta­
wienie, Balladyny.

Wierny druh

Najbliższe zebrania Sokoła 
Paryskiego w siedzibie, 7, rue 
Corneille, odbędzie się w sobotę 
dnia 19-go kwietnia.
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Zacna młodzieży ! Wstępujcie więc 
w szeregi nasze, przybywajcie na 
ćwiczenia, które się od bywaj 4 co 
wtorek i piątek; o godz. 5-ej po poł. 
w baraku p. Ófiviera.

Sekretarz Jań Picf.
Uwagą : Wszelką korespondencję 

prosimy nadsyłać do Sekretarzq .Jana 
Picz, Flers-en-Escrebieux, 99, Cite de 
Villers, par Douai (Nord).
GNIAZDO « SAINT-AVOLD » 

(Paę-de-Calais):
W dniu 31 Marca 1924 r. zwołane 

zostało zebranie Polaków, zamieszka­
łych w naszej-miejscowości, przez dru­
ha Antoniego Kaźmierczaka, na któ­
rem powołano do życia nowe gniazdo 
«Sokoła». Na członków wpisano 61 
druhów. Do Wydziału obrani są dru­
howie Jan Ciszewicz Prezes, Witold 
Reszelski Sekretarz, Józef Kowalski 
Skarbnik, Antoni Kaźmierczak Naczel­
nik.' Zebrania odbywają się w każdą 
pierwszą niedzielę miesiąca przed 
południem o godz. 11-ej w lokalu: 
81, rue du Generał Mangin, Saint- 
Avold. CZOŁEM !

Jan Ciszewicz, Prezes.
Nowemu gniazdu Redakcja Sokoła 

składa najserdeczniejsze życzenia po­
myślnego rozboju.

GNIAZDO « LENS I »
Rocznica Oraz poświęcenie sztan­

daru miejscowego gniazda odbędzie 
się dnia 27 kwietnia r. b. na sali przy 
Szkole obok Kośoioła kopalni 12.

Program.
1) O godz. 8 rano przyjmowanie 

Towarzystw.
2) O 8 1/2 wymarsz do Kościoła 

na poświęcenie sztandaru
3) Wymarsz na boisko do zawodów 

(Zawody sześciobój. 1) bieg 100 m.,2) 
trójskok, 3) rzut granatem, 4) sjrok 
2 miejsca w dal, 5)'rzut kulą 7 1 /2 kg.
6) obraz wolny.

4) Przerwa obiadowa do godz. 1 1 /2
5) Od godz. 1 1 /2 do' 3-ej przyj­

mowanie bratnich gniazd.
6) Otwarcie rocznicy pieśnią powi- 

‘ talną.
7) Pochód przez miasto1 na boisko 

do ćwiczeh -wspólnych.
8) Ćwiczenia na sali .

a) ćwiczenia wolne druhów (na­
grody).

b) ćwiczenia odrębne druhiń (na­
grody).

c) ćwiczenia laską (młodzież) na­
grody.

9) rozdanie nagród.
10) ,, Zakończenie uroczystości.
Uwaga : 1) Nagroda honorawa za 

wprowadzenie największej liczby człon­
ków na salę (w szeregu).

2) nagroda dla naczelników w defi­
ladzie.

3) nagroda za wyprowadzenie od­
działu żeńskiego przez druhnę.

4) nagroda za wyprowadzenie od­
działu młodzieży przez druha z tegoż 
oddziału.

CZOŁEM ! Zarząd.

GNIAZDO « WAZIERS »
(Nord).

1 ZAPPÓSZEME
Towarzystwo Gimn. «Sokół» w Wa­

ziers, Notre-Dame zaprasza Drucbów 
na obchód naszej pierwszej Rocznicy, 
która się odbędzie w niedzielę dnia 
27 kwietnia rb. na sali druha F i c - 
nora w Dechy.

PROGRAM

O godz. 2-ej. Msza św. na intencję 
K Sokoła ».

MARSZ SOKOLI
Marsz, Sokoli! marsz, marsz, druchy ! 
W szereg! w szereg ! Dziarskie zuchy ! 
Krok miarowy, równym tempem ! 
Idźmy zastęp za zastępem.
Idźmy przy ramieniu ramię — 
Takiej mocy nikt nie złamie .'

II bój staniemy, kiej do tańca
IV krzepkiej dłoni nie drży lanca 
Mężne serce, płomień w twarzy, 
W jasnem oku skra się żarzy,
IV duszach ozwą się hejnały 
Do zwycięstwa ! Hej ! Do chwały !

B. Alfred

O godz. 12 1 /2 : Zbiórka wszyst- 1 
kich miejscowych Towarzystw na sali I 
p. Pesters Franęois.

O godz. 1 ej : Wymarsz z pochodem 
do Dechy.

O godz. 2-4 tej : Przyjmowanie brat­
nich Gniazd i Towarzystw'.

O godz. 4 tej : Otwarcie uroczystości 
i powitanie gości przez miejscowego 
prezesa.

Występ miejsc, koła śpiewu u Mic­
kiewicz » i przemówienie prezesa okrę­
gowego o idei « Sokoła ».

Wymarsz drużyny ćwiczeb.na boisko 
pod kierownictwem naczelnika okręg, 
druha Hendrysiaka ; następnie gra pił­
ki nożnej Waziers Notre-Dame i Dechy, 
o 6-j : Ćwiczenia wolne o nagrody 
oddziału Żeńskiego i Męskiego na sali.

Zapasy I i II klasy o nagrody.
Ogłoszenie rezultatów i rozdanie 

nagród.
Dalsza zabawa z tańcem.
U waga: a) Nagroda honorowa za 

największą liczbę druhów ćwicząc.
b) Nagroda hónorowa za największą 

liczbę członków'.
Nagrody wartościowe (Obrazy).

Dojazd bardzo wygodny tram­
wajem z Douai. Place d’Armes do 
Dechy Place.

OSTATNIE WIADOMOŚCI
Z KRAJU

Wznowiono pocztową komuni­
kację lotniczą Warszawa-Paryż, i War- 
szawa-Wiedeń-Budapcszt-Belgrad-Bu- 
ka reszt.

# W sprawie Kłajpedy rząd nasz 
wystosował notę, doręczoną Poincare’ 
— mu, z. żądaniem uznania naszych 
praw korzystania z portu- Włochy i 
Francja naś popierają.

*)$• We Lwowie Spółka Jajczarska, 
której obecny jej prezes p. Witas, 
za czasów swego urzędowania na sta­
nowisku premjera udzielił prawa wy­
wodu 20 wagonów' jaj, zarobiła ogrom­
ne sumy, które zostały wydane « na 
popieranie interesów Spółki ń zamiast 
na pracę kulturalną Kółek rolniczych, 
wobec czego ogólne zebranie człon­
ków Spółki postanowiło pociągnąć do 
odpowiedzialności dyrektora i prezesa 
tejże, kierując sprawę dó prokuratora. 

W Krakowie aresztowano adw. 
Abłamowicza, sprawcę zamachów bom­
bowych na Uniwersytet Krakow-ski 
i jego rektora. Rewizja w mieszkaniu 
adwokata ujawniła dużo dokumentów 
wojskowych. Śledztwo w toku.

Epidemja bombowa nie ustaje, 
gdyż |io wykrytych w Warszawie 23 
bombach przy ul. Wolskiej, znaleziono 
znowu 2 bomby w Kasie Chorych na 
Solcu. Dalsze poszukiwania może 
wreszcie zlikwidują tajną, organizację 
bombowo-zamachową.

W związku z niepomyślnym' 
załatwiniem spraw Kłajpedy i innych 
przez Ministra Spraw Zagranic..;iych 
krążą pogłoski o zamierzonym ustą­
pieniu Ministra Zamoyskiego oraz 

Pierś mocarna tęgo dysze, 
Oręż chwieje się. kbłysze.
Pod nim groźne, zbite w chmurę 
Iłogalywki skrzydłopióre ;
Wiatr sztandarem w rytm łopocze 
Sokół na nim się migocze.

Skirmunta, czego domagają się stron­
nictwa sejmowe.

W Krakowie zauważono w obie­
gu fałszywe półmiljonówki mistrzowsko 
podrobione i trudne do odróżnienia. 
Na ślad fałszerzy nie natrafiono.

Dyrektor i delegat Banku Wło­
skiego Przemysłowego p. Toeplitz ofia­
rował na powodzian polskich 100.000 
lirów włoskich, składając je telegra­
ficznie na ręce prezesa Rady Ministrów 
p. Władysław Grabskiego.

ZE ŚWIATA

Komisja Rzeczoznawców w 
sprawie niemieckich odszkodowań za­
kończyła prace wnisokiem przyzna­
nia Niemcom moratorjum na 4 lata, 
zwrotem kompletnej władzy w tery- 
Łorjach okupowanych. Spłata długu 
po upływie 4 lat moratorjum po 2 i pół 
miljona marek złotych rocznie.

Wiedeń stał się ogniskiem pro­
pagandy sowieckiej, skąd rozciąga się 
na Chorwację, Bułgarję, Grecję i Ju- 
gosławję, celem wywołania w tych 
krajach przewrotów.

W Berlinie zmarł W. H. Stinnes, 
znany multimiljarder niemiecki. Gieł­
da berlińska poruszona wiadomością 
zareagowała dużym spadkiem wszy­
stkich akcji przedsiębiorstw' Stinnesa. 
Ze spadkobierców jego najstarszy syn 
Ęumund obejmie kierownictwo 300 
zakładów przemysłowych, a młodszy 
syn, Hugo, obejmie przedsiębiorstwa 
żeglugowe.

ZE SPORTU

Zawody piłki nożnej o puhar 
Anglji dały następujące wyniki : Aston 
— \ iela Bournley 3 : 0 i Newcastle 
United-Manchester 2:0. Ostateczny 
metch zostanie rozegrany między zwy- 
cięskiemi drużynami. ,

Zawody piłki , nożnej między 
« Legją » warszawską a « Jutrzenką » 
w Krakowie dały wynik 4:1.

Pani Gertruda Ederle przepły­
nęła przestrzeń 220 yardów w 2 m.41’2 
ustanawiając tym sposobem nowy 
rekord w wolnym stylu.

-X- Szermierka polska na olimpja- 
dzie będzie reprezentowana przez 
członków Z. Z. S. i I*.  K. 1. O. Uch­
wały orąż definitywne załatwienie tej 
sprawy będzie wkrótce podane do 
ogólnej wiadomości.

W dniu 8 i 9 czerwca odbędzie 
się zlot kresowy w Wilnie Tow. Gim. 
Sokół w Polsce. Protektorat nad zlo­
tem przyjął marszałek senatu Trąmp- 
czyński.

Książe Walji. zapalony sporto­
wiec, doznał przy upadku z konia, 
podczas ostatnich wyścigów konnych, 
dotkliwych obrażeń. Stan ^ilrawia 
księcia budzi poważne obawy. Ksią­
że za poradą lekarzy spędzi kilka 
tygodni w Biarritz.

-Jć Jack Dempsey, bokser, szam- 
pion ciężkiej wagi, za nagranie 10 
filmów amerykańskich, otrzyma 
skromną sumę ^wynoszącą miljon do­
larów?

KRONIKA
WYKŁADY LITERATURY 

POLSKIEJ
oraz recytacje celniejszych jej u- 

tworów stale odbywaćsię będą w So­
kole (7, rue Corneille) we wtorki, od 
godz. 8 1 /2 wiecz. i prowadzone będą 
pi^ez zastępcę kierownika Kółka Dra­
matycznego druhH Jerzego Mikliszań- 
skiego.

Wstęp wołny dla wszystkich roda­
ków' i druhów.

PRZYJAZD P. ZELWEROWICZA 
DO PARYŻA

W ubiegły piątek przyjechał do 
Paryża znakómisty artysta i reżyser 
scen polskich p. Aleksander Zelwero­
wicz, który złożył wizytę w lokalu 
Sokoła Kółku Dramatycznemu w ubie­
gły czwartek. O odwiedzinach tych 
napiszemy w następnym numerze.

RATUJCIE POWODZIAN 
W POLSCE !

Olbrzymia powódź nawiedziła do­
rzecze Wisły. Tysiące kilometrów kw. 
są pod wodą.- Setki wsi, dziesiątki 
miast zalane i odcięte od reszty świa­
ta. Dziesiątki tysięcy ludzi, głównie 
włościan i robotników, są bez dachu, 
odzienia, strawy i pomocy. Wiele 
domów runęło pod naporem kry i 
wody, wiele bydła utonęło.

Włościanie i robotnicy poljcy, 
którzy pracujecie bezpiecznie w e Fran­
cji, wspomóżcie rodaków' waszych, 
dotkniętych tą kieską ! Wszyscy, kto 
może, ile może, składajcie i nad­
syłajcie do redakcji naszego pisma 
pieniądze na powodzian w Polsce. O- 
twieramy listę ofiar na ten cel, w któ­
rej każdy datek ogłoszonym zosta­
nie. Zebrane pieniądze przesyłać bę­
dziemy niezwłocznie do Zarządu Pol­
skiego Gzarwonego Krzyża w Warsza­
wie, który zajął się ratowaniem nie­
szczęśliwych.

Jak najprędzej i jaknajwięcej pie­
niędzy potrzeba. Nie zwlekajcie ani 
chwili I Nędza rośnie !

LISTA OFIAR
Redakcja Sokoła Polskiego w Pary­

żu Fr. 25.

WYBÓR POEZJI 
SŁOWACKIEGO

Wydany przez Komitet Obchodu 
75-ej rocznicy śmierci Juljusza Sło­

wackiego Wybór Poezji, zawierający 
najpiękniejszy zbiór jego utworów 
i opatrzony portretem poety, wyszedł 
z druku i jest do nabycia w Sokole 
(7, rue Corneille).

Niska cena, wynosząca zaledwie 1 
franka, staranne i estetyczne wydanie 
jest rękojmią, że nakład wkrótce 
zostanie wyczerpany. Wyczystkie 
istniejące Towarzystwa Polskie, pra­
gnące jaknąjlepiej uczcić pamięć 
wielkiego naszego poety, przyczynią- 
się do tego przez spopularyzowanie 
Jego utworów.

Wszystkie, Towarzystwa Polskie 
oraz Gniazda Sokole, nadsyłające za­
mówienia dla swych członków, otrzy­
mywać będą zniżkę 25 %, która za­
sili fundusz danego Towarzystwa.

Duża ilość zamówień, dowodzi zrozu­
mienia, że imię Słowackiego powinno 
byćjja ustach każdego Polaka, miłują- 

1 « ego język ojczysty i poezję.

Otrzymaliśmy liczne zaproszenia z Gniazd na przyjęcie udziału i wygłoszenie odpowiedniego odczytu na obchodach Konsty­
tucji 3-go Maja, urządzanych przez Gniazda przeważnie w dn. 4-go Maja Nie mając możności być jednocześnie obecnymi na
poszczególnych obchodach, Redakcja « Sokoła Polskiego » w najbliższym numerze ogłosi krótki odczyt « O Konstytucji 3-go Maja »,
który może być odczytany przez Prezesa Gniazda, o ile nie będzie specjalnego referenta.

Jednocześnie podajemy do wiadomości wszystkich Gniazd, że programy obchodów, które dotychczas nie były podane,
ogłoszone zostaną w następnym numerze REDAKCJA



SOK0L polski

« Cfi SZYBKA I ZAGWARANTOWANA PRZESYŁKA PIENIĘDZY W MARKACH 
POLSKICH, FRANKACH I DOLARACH

(La Prospćritć Franęaise)
TOWARZYSTWO OSZCZĘDNOŚCIOWE 

popierające przezorność i oszczędność
Przedsiębiorstwo Prywatne, działając4 pod Kontrolą Państwową

Kapitał Zakładowy : PIĘĆ MILIONÓW FRANKÓW, który może być z upoważnienia 
Rządu podniesiony do DWUDZIESTU MILIONÓW.

Centrala : 30, Place de la Madeleine, PARIS (VIII")

SPECJALNY ODDZIAŁ DLA KLIJENTELI POLSKIEJ
Zaleca się szczególnej uwadze robotników polskich, pragnących oszczę­

dnością zdobyć pewien kapitał. Odkładając miesięcznie nieznaczną sumę, można 
zapewnić sobie, po upływie kilkunastu lat, posiadanie owego kapitału.

Naprzykład, płacąc dziesięć franków miesięcznie, w ciągu szesnastu lat’ 
otrzymuje się, po upływie dwudziestu lat, 2.500 Franków.

Niezależnie od tego, można stać'się posiadaczem tej sumy (2.500 fr.) już 
w pierwszym miesiącu po złożeniu pierwszych dziesięciu franków. Posiadaczem 
zostanie ten. czyj numer danego dowodu kapitalizacyjnego (obligacji), zostanie 
wylosowany na odbywającem się w końcu każdego miesiąca ciągnieniu.

<
4

ROBOTNICY POLSCY I
zapisujcie się na obligacje “DOBROBYTU FRANCUSKIEGO”

Piszcie po polsku do Centrali : La Prosperitę Franęaise
30, Place de la Madeleine, PARIS (VIII«)
SECTION POLONAISE
■ ..................................................  • I f

ODDZIAŁ POLSKI

W
Pod Zarządem

Marji Jawdyńskiej
i z 5-letnią gwarancją
..................... 24 fr.
..................... 40 fr.
..................... 65 fr.

40 fr.
60 fr.
90 fr.

staiowy lub niklowy, po ------
REK,'czarny lub niklowy, mechanizm ancre, s

- 8 dni, czarny lub niklowy 
lśki, czarny lub niklowy.......................
iski, srebrny, batdzo ładny............... ...................................

• ■ bardzo elegancki mechanizm ancre, 15 rubinów 
st dla czytelników "SOKOLA POLSKIEGO*  ładny łańcuszek 
przekazu pocztowego (mandat-poste) który nadesłać należy

Powyższy adres można wyciąć i nakleić na 
-—7,. ------ -ae i przesyłka bezpłatnie.
— Wykonujemy wszelkie reparacje po cenach 
b. niskich. Metro: Bastille.

““©"polski sklep biżuterji i zegarków
J Dia sokołów £\‘^'crr.i\,K''rć'tY .

/■k Puhary na nagrody « . i ■' i - ' ■ — i
fjgnk Poleca następujące zegarki : ZEGAREK doskonale chodzący
MCr ra stalowy lub niklowy, po wyjątkowo niskiej cenie.......................
MEJa ZEGAREK,'czarny lub niklowy, mechanizm ancre, staranny............
B’ZEGAREK, nakręcany - ° ■t~ -----------

ZEGAREK, dams'--
■kfe' ZEGAREK, dams..., ...........

ZEGAREK, srebrny, płaski, b
Do każdego zegarka dołączony jes

bezpłatnie. Wysyła się po otrzymaniu |
pod adresem :
BIJOUTERIE ARMAND kopertę OpZkow°a‘n
33. Faubourg St Antoine. PARIS-XIe

WARSZAWSKI BANK ZJEDNOCZONY “
Kapitały własne przeszło 10 miljardów marek polskich

Zarząd : Marszałkowska 129, w Warszawie. — 4 Oddziały miejskie. 
Oddział w Ładzi : 77, ul. Piotrkowska.

KORESPONDENCI NA CAŁYM TERYTORJUM RZECZYPOSPOLITEJ 
■ POLSKIEJ

Oddział w Londynie : Broad-Street Avenue 11/12 Blomfield Street, London E.C.2. 
Oddział w Gdańsku : Hundegasse 27/28

ODDZIAŁ ;w PARYŻU

Banque de 1'Union de Varsovie
lei. : Lousre 31-10 i 33-74. 4, mg Edouard-VIl, Paris (9*)  Adres, telegr.; Uniwzriaw-Pzris.

Pocztowe konto czekowe : Paris-Nr. 572-60.

Bank wysyła najszybciej pieniądze przez Warszawę, 
bezpośrednio do każdej wsi w Polsce

Bank przyjmuje wkładki oszczędnościowe za najwyższem oprocentowaniem 
we frankach

OTWIERA RACHUNKI CZEKOWE.

PRZEKAZY DOLAROWE DO POLSKI
Szybka i tania przesyłka pieniędzy do Polski. 

Pieniądze są wypłacane bez żadnych potrącań.
Listy i polecenia należy pisać po polsku]i adresować :

BANQUE DE L’UNION DE YARSOYIE, 4, rue Edouard-VII, PARIS (9«)

Kz anglji

sprowadził jeszcze po nlzldm kursie angielskie towary na letni sezon

Tmoże dać angielskie towary po poprzedniej cenie

moż.e wykonać zamówienia z angielskiego materjału z angielskimi dodatkami, dając 
Okrój pierwszorzędny w cenie od 400 fr.

y_ABKs^^ J. MATLINE
212, Avenue Michel-Biz  ot, 212

Metro .- Viucennes — Tram. N'” 20, 14, 5, 11, 123, 7.
Magazyn otwarty w Niedzielę i Święta

----------------------- SPECJALNOŚĆ : UBIORY SOKOLSKIE =====
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WYSYŁAM DO FRANCJI TANIE CZESKIE

& PIERZS
1 kg- białego dartego 16 fr., miękkiego jak 
kwap 20 i 25 fr., najlepsza jakość 32, 38 
i 42 frank. Do cen powyższych wliczone są 
koszta przesyłki,, cła i zaliczki. — Wzory 
na żądanie wysyłam bezpłatnie. Zamiana 

dozwolona lub zwrot pieniędzy.

Benedikt Sachsel, Łotłs.
bei Pilsen in Bohmen.

POLSKI SKLEP
Artykułów Piśmiennych 

DRUHA

Rembelskiego
Sprzedaż , polskich dzienników 

3, Rue de Fourcy — PARIS (ZKe) 
Mćtro (kolej podziemna SAINT - PAUL

A. Małachowski
45 i 47 rue de Reuilly, Paryż XII

Metro : Reuilly

Największa Polska

FABRYKA MEBLI ARTYSTYCZNYCH 

we wszystkich stylach

Wielki wybór na składzie

>WALKA Z DROŻYZNA !
f Każdy, kto chce mieć ubranie i palto na miarę według cen

przedwojennych, niech pośle swoją miarę według amerykańskiej metody, 
podanej na obrazku z lewej strony.

Zrobi mu się z materjału czysto wełnianego z najlepszą angielską 
wełnianą podszewką :
1) UBRANIE, według najnowszej mody, ciemne lub jasne, koloru szarego,

bronzowego i innych modnych odcieni na miarę, za 
czarne, granatowe i w innych kolorach wizytowe i 
wieczorowe________ ______________ ____ _____ _

SMOKING z angielskiego materjału z jedwabnemi klapami
2) Palto RAGLAN (wszystkie kolory z wyjątkiem czarnego

i granatowego) z wełnianemi dodatkami. _________
RAGLAN angielki czysta wełna, angielskie dodatki

Powyższe ubrania wysyła się za zaliczką pocztową bez zadatku 
po podaniu miary. Jeśli kolor jest nieodpowiedni albo ubranie nie leży 
dobrze, zwraca się pieniądze.
Można pisać do nas po rosyjsku, po francusku, po angieslku, po niemiecku 
i po hiszpańsku.

Prosimy podać swój dokładny adres.

irzs fr.

195 fr,
325 fr.

135 fr.
195 fr.

305, Avenue Michel-lBizot — PARIS XIIe

Tiimiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiimiiiiimiiimimiiiiiiiiiiiiimiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiimiiiiiiiiiiimiiiiimiiimiiiiimiiimi

LEKARZ POLSKI

Dr. Bogusław Krzypow 
Choroby wewnętrzne^i^krwi 
Przyjmuje w poniedziałki, środy i piątki od 

1-ej do 3-ej popoł.
i w niedziele od 9 (4 do 10 ‘A rano

18,rue Malher (I piętro) Mótro St-PAUL - Paryż 
Telefon : Archives 45-33

BIURO TŁOMACZEN
przy

Redakcji "Sokoła Polskiego» w Paryżu przyjmuje wszelkie Iłomaczenia z 
języków obcych na polski i z polskiego na języki obce.

Dokonane tłomaczenia na żądanie mogą być poświadczone przez Konsulat 
Polski lub przysięgłego tłomacza. 

Członkom Sokoła 25 % zniżki.
Adres : Redakcja SOKÓŁ POLSKI, 7, rue Corneille, Paris (6e)

Polska Restauracja
ZDROWA, SMACZNA I TANIA KUCHNIA 

Flaki i zrazy w Niedzielę 
— Pączki 1 Faworki — 

PRZYJMUJE ZAMÓWIENIA NA MIASTO 

13, Rue Zacharie, PARIS (5e) 
Mćtro : Saint-Michel

Najlepszy i Najtańszy DLA ROBOTNIKA POLSKIEGO WE FRANCJI 
' « SZCZĘŚĆ BOŻE W NOWYM ROKU 1924 »

KALENDARZ Wydawnictwo « Sekwana » w Poznaniu
Do nabycia w Redakcji « Sokoła Polskiego », 7, rue Corneille, Paris (9e)- 

Cena za egzemplarz fr. 1.80, z przesyłką Fr. 2.55 c.

NA ROK 1924
Wysyłamy na żądanie za zaliczeniem pocztowem. Kalendarz zawiera, oprócz wiadomości 

informacyjnych, słownik i zdania najbardziej używane w życiu codziennem w języku fran­
cuskim, oraz utwory poetyckie, opowieści historyczne i życiorysy naszych najsławniejszych 
wodzów.

Wł. Milkuszyc, Redaktor Naczelny. paris. — boc. oinip. d'impb. rr d*4 dit., 71, nv« »» RSRHSS. R. C. Setne 267 479 Ld Girsnl .' J. M. PlSKŻ.


